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Z Rzymu d. 28. Lutego. 

Oto iesl czikewity traktat pokoiu mię. 
dzy OvcemS. i rzecząpospolitą Francuzką. 

Kardynab Mathei, Galeppi, Xżę Bra- 
schi i margrabia Mafsimi umocowani od 
Ovca 8... Jenerał Buonaparte kommende- 
rujący Włoską armią i obywatel Cacault 
agent rzeczypospolitey we Włoszech umo- 
cowani od Dyrektoryatu wykonawczego , 
ugodzili się na artykuły następuiące: 


Art: I. Odtąd będzie pokóy, przyiażn i 
dobre porozumienie się między Papie- 
żem Piusem VI. i rzecząpospolitą Fran- 
cuzką. 

Art: II. Papież odwołuie każde zezwole- 
nie, lub przystąpienie, które czy sekre- 
tnie czy publicznie do koalicyi przeciw 
rzeczypospolitey uczynił i zrzeka się 
każdego przeciw niey uczynionego alli- 
ansu. Obowięzuie się żadnemu przeciw 
Francyi uzbroionemu mocarstwu ¿iak w 
terażnieyszey tak w przyszłey woynie, 
czy ludzmi, okrętami, bronią ammuni- 
cyą,żywnościa lub pieniądzmi, pod ia- 


kimkolwiek bądź pozorem nie dopo. 
magać. 


Art: III. Jego S. w 5 dniach po ratyfika- 


cyi nipieyszego traktątu rozpuści nowo 
zaciągnione woyska i tylko te regimen- 
ta zatrzyma, które przed zywarciem za. 
wieszenia broni w Bononii miał. 


m: Iv. Woiennym okrętom i korsarzom 


uzbroionych przeciw Francyi mocarstw 
nie ma bydź przystęp do portów i 
brzegów Papiezkich dozwolony 


Art: V. Rzeczpospolita Francuzka będzię 


iak przed woyną wszystkich preroga- 
tyw w Rzymie używać , i ze wszyst- 
kim, a szczegolniey co do iey ambafsa 
dorów , ministrow i konsulow tak iak 
ione mocarstwa uważana. 


Art: VI. Papież zrzeka się zupełnie i bez 


żadnego wyiątku wszystkich praw A 
pretensyi iakie do miasta Awenionu i 
lego okolic, tudzież do hrabstwa Wenef. 
seńskiego i co do niego należy mieć mo- 
że, i też prawa na rzeczpospolitą prze: 
lewa. 


w 


Art: VII. Papież ustępuie równo wszyst. 


kich praw, iakie dó łegacyy Bononia, 
Ferrara, i Romania należą rzeczy pos- 

~ politey Francazkiey ; iednak w tych le- 
gacyach religia katolicka nie ma 
bydź w żaden sposób naruszona. 

Art: VIII. Miasio Ankona iako też forte- 
ca i wsie, które do miasta należą zos- 
taną przy rzeczypospolitey aż do ogol 
Dego pokoiu na lądzie. 

Art: IX, Papież obowięzuie się za siebie 
iza swoich zastępców ustąpionych rze- 
czypospolitey Francuzkich kraiów, na 
nikogo tytułu nie przelewać. 

Art: X. Jego S. obowięzuie się w Foligno 
na ręce podskarbiego Francuzkiey ar- 
tnii aż do 5 marca 15 mill: liwr: zapła- 
cić, i to 10 mill: w gotowych pienia- 
dzach, a 5 mill: w kleynotach i koszto- 
wnościach na pozostałą summę około 
16 mill: stosownie do ọ artykułu zawar- 

Z” tego zawieszenia broni w Bononii do 
zapłacenia. 

Am: XI. Do zupełnego zaspokoienia za* 
wartego zawieszenia broni , dostawi 
Oyciec $. armii Francuzkiey 800 koni 
wierzchowych, 800 do pociągu, woły, 
bawoły i inne wyrażone produkta. 

Am: XII. Oprócz wymienionych w po- 
wyższych artykułach summ, wypłaci 
Qyciec S. rzeczy pospolitey Francuzkiey 
15 mill: liwr: Francuskich w gotowych 
pieniądzach , kleynotach i kosztowno* 
ciach, to iest 10 mill: w marcu 5 mill: 
w kwietniu. 

Ar: XHI: Artykuł 8 zawartego w Bono- 
nii zawieszenia broni , co się rękopis- 
mów i przedmiotow pięknych sztuk do 
tyczy , będzie jak uaprędzey dopeł- 
piony. 


Perugia i Camerino , iak tylko 30 4rty- 
kuł tego traktatu dopełniony zostanie, 
Aru XV. Francuzka armia opuści pro- 

wincyą Macerata, wyliąwszy Ankonę i 
Fano i okolice tege miasta, iak tylke 
pierwsze 5 mill; podług 12 artykułu za- 

spokoione zostaną. 

Art: XVI Francuzka armia opuści mia- 
sto Fano z iego gruntem i Xstwo Urbi- 
no , iak tylko drugie 5 mill: podiug 12 
artyk: wypłacone zostaną i artyk: 3 10 
11i 13 dopełnione zostaną. Ostatnie 5 
mill: w 12 artyk: wzmiankowane , nay* 
poźniey w ciągu miesiąca kwietnia ma- 
ią bydź zaspokoione. 

Art: XVII. Rzeczpospolita Francuzka u- 
stępuie Papieżowi swega prawa do ró- 
żnych fundacyy w Rzymie i Loretto, a 
Papież ustępuie rzeczypospolitey Fran- 
cuzkiey wszystkich dóbr do stolicy S. w 
trzech prowincyach Bonnonii , Ferrara i 
Romanii należacych , a szczególniey 
państwa de la Mesola ze wszystkiemi 
przyległościami. Papież wymawia so- 
bie iednak trzecią cześć summy prze: 
dayney , gdyby te dobra na przeday 
poszły, która iego agentowi ma bydź 
wypłacona, 

Ar: XVIII. Jego S.oświadczy przez swe- 
go ministra w Paryżu swoie nieukoa- 
tentowanie z przyczyny popelnionego 

zabóystwa mna osobie Francuzkiego 
agenta Baseville, i rządowi Francuzkie- 
mv 300;000 liwr: wyliczy, aby ich mig- 
dzy osoby, które na tym ucierpiały po- 
dzielił, 

Art: XIX. Jeżeliby iakie osoby za polity- 
czne mniemania aresztowane były, Je- 
go S. ich każe uwolnić. 


Art: XIV. Francuzka armia opuści Umbria, Ar: XX. Kouumendęruijcy Frąncuzki je- 


wy rózkaz, aby się bank Londyński zwy 
płacaniem w gotowych pieniądzach do dał. 
szego rozrządzenia parlamentu wstrzymał, 
gdyż przez wybieranie z powodu niesłusz- 
nie rozsianego strachu gotowych pięniędzy, 
mogłoby ich na potrzeby kraiowe zabra- 
knąć, 

D. 27 bank kazał publicznie ogłosić, 
że iego stan bardzo wkwitoącym i szczę- 
$liwem położeniu się znayduie i ze niemasz 
naymnieyszey wątpliwości oiego papie- 
rach. Dyrektorowie będą dla kredytu ban- 
dlowego nadal kupieckie wexle kupować, 
ale nieza gotowe pieniądze „tylko za papie 
ry. Przedtym ieszcze naypierwsi bankie. 
rowie i kupcy ugodziii się miedzy sobą, 
iż zamiast wexlow, bedą banknotow An- 
gielskich używać; wkrotkim czasie kilka 
tysięcy domow i oaypierwsi urzędnicy P- 
Piit, Dundas, Windham , Portland, Spencer 
Grenville, Towshend, Bute, Malmesbury, 
Auckland , St. Hellen na to się pisali. 
Z tey przyczyny papiery, ktore iuż 5o pro- 
centow stały, o 2 procenta w gorę poszły, 
W roku 1745. podobnego $rzodka użyto, 

Baukierowie Londyńscy zapytali się 
banku, czyby im przynaymniey tyle goto- 
wych pieniędzy nie dał, wiele do wypła- 
cania ułowkow w banknotach potrzebuią. 
Dyrektorowie odwołali się w tey mierze 
do P. Pitta; P, Pitt odpawiedział im, że 
tylko 50,000 gwineow może im dopomoc. 
Bank chce iednak znaczną summę Hisz- 
pańskich 
wadzić, ale sie potrzeba obawiać aby 
wnet dla łakomości srebra nie były wyło: 
wione i pochowane. Zapewniaią iż wiel- 
kie skarby złota i srebra po ogrodach z 
boiazoi przed Francuzami po zakopywa. 
po, 


talerow w cyrkulacyą wpro- 


Amerykańskie papiery od kilku dni 
poszły tu o 7 procentow w gorę, ponieważ 
każdy rozumie, iż tam bezpiecznie swe pie 
niądze ulokować może. 

Obrady parłamentwe. 

D. 27 lutego w obydwoch izbach cży- 
tano następuiące Krolewskie poselstwo: 

Jerzy Król &c. Król Jmć uznaie za 
potrzebne niezwłocnie uwiadomić parla- 
ment o przedsięwziętych śrzodkach , do za- 
pobieżenia złym skutkom, iakie nadzwy» 
czaynce ubieganie się z innych okolic kraiu 
do stolicy o gotowe pieniądze , ściągnąć by 
mogło, 

Przedsięwzięte w tym nagłem razie 
śrzodki od gabinetu Królewskiego, dały 
powod do tego osobliwszego poselstwa, 
które Król Jmć kazał izbie przeczytać. 
Król Jmć zalecaiąc ten ważny przedmiot 
baczności i prędkiem obradom izby , spu- 
szcza się zupełnie na doświadczoną mądrość 
istałość swego parlamentu, iż takie śrzod: 
ki obmyśli, iakich nagłe potrzeby w tera- 
znieyszych okolicznościach, do ożywienia 
Źrzodeł, publiczuego kredytu i do obrany 
naydroźszych iego pożytkow wy magaią. 

Jerzy. 

Banknoty maią teraz bydż w płacy 
zamiast gotowych pieniędzy pfryymowa- 
ne. D. 28 była otym mowa w wyżscy iz- 
bie, lord Grenville sekretarz stanu naye 
pierwey zwyczayny adres z podziękowa: 
niem do Króla proponował, który żadney 
trudności nieznalazł; potym aby sekretną 
kommifsyą wyznaczońo, któraby się nay- 
przod długami banku zatrudniła ı iego 
funduszami, potym potwierdzeniem i prze 
pisaniem czasu do przed:iewziętego odga: 
binetu planu, który terażnievsze okolicz* 
ności konieczny m czynią. Kommissya ta mu 


si bydź sekretną, poniewąż interefsa bar- 
dzo są delikatney materyj, z 

Xżę Bedford żalił się iż ministrowie 
do takiego stanu rzeczy przyprowadzili, 
iż Anglia dotak podłych śrzodkow przy- 
stąpić przymuszoną została, Całe syste- 
ma, rzekł iest niedorzeczne i pełne przeci- 
wieństwa. m Margrabia Lansdown rzekł 
między ionym:  Wysyłano milliony za 
mallionami do Niemieć na subsydye, nie 
podobna aby pieniedzy gotowych nie za- 
brakło. W wydatkach takie trwonie nie za- 
chodzi, iż minister niewie co komu winien 
i gdzie się co podziewa, Nie masz inne- 
go sposobu do zapobieżenia naszemu po 
łożeniu,iak spieszno pokoy zawrzyć, Przy 
mus aby papiery rowno z gotowemi pie- 
niądami szły, niezmrerną szkodę kraiowi 
przyniesie; papiery spadną, żywności be- 
dzie podwoyna cena, iedna za gotowe pie- 
niądze, druga za papiery. 
gielskim miał zawsze dobrą opinia i rozu: 
miał dotąd, iż on iest niesmiertelny. m W. 
kanclerz rozumiał, "iż przedsięwzięte od 
bankierow i kupcow śrzodki w całem kra- 
in będą wnet nąśladowane.„. Przy głoso. 
waniu czy papiery będą miały bieg goto. 
wych pieniędzy, i czy sekretna kommis. 
sya do roztrząsnienia banku będzie wyzna 
czona, obydwa punkta 78 głosow przeciw 
12 utrzymane zostały, — Resztę obrad do 
przyszłey gazety odkładamy. 

Z Paryża d.3. Marca. 

Dyrektoryat wydał rozkaz aby się 
wszyscy woyskowi, którzy do artylleryi 
marynarskiey należą , nieodwłocznie do 
swych korpusow do Brest , Orient, Tou- 
lon Śzc. udali. „ Pogłoska iakoby Puisaye 
w. Lawal aresztowano nie potwierdziła się; 


ale wiele innych Bo emiękirny agentów w 
tąmtych stronach aresztowano ; którzy iuż 
dą 1500 osób zwerbowali i nowych szua- 
nów u organizować chcieli, 

Z Hiszpanii donoszą że 11 armatnych 
sżalup z Kartagena do Kadyx popłynęło, 
iżęprzez P. Cabarrus w Gwadelupie rozru* 
chy uspokoione zostały, Jego corka, sę | 
na deputowanego Tallien oddaliła się iu 
tu była od swego męża i chciała się z nim 
rozwieść , ale powróciła do niego nazad. 

Minister oznaymił 
wszystkim trybunałom 
względem Ameeykańskich okrętów arty. 
'estrwca 1778 ma bydź 
zachowany , przez Kiury wszystkie okręty 
za dobre pryzi uznaue są, których trzecia 
nieprzyiacielskiego kraju 


sprawiedliwości 
handlowem , iż 


kut uswaey d. 


część maytkòw 2 
pochodzi. Krol Hiszpański w krotce uda 
się do Katalonii i Nawary, gdzie wielkie 


O banku An; „mieukontentowanie panuie. 


Z Kadyx d. 14. Lutego. 

W tych dniach 5 liniowych Francuz- 
kich okrętów i 2 fregatiy.z Tulonu idąc, 
cieśninę Gibraltaru przebyły. Zapewne 
są do Brest przeznaczone. 

Z Manheimu d. 6. Marca. 

Z iazdy nic od wyższego Renu do 
Włoch nie poydzie, nawet regiment Lob- 
kowicza , który iuż tam był w marszu 
przeciwny rozkaz odebrał. Od Francuz- 
kiey armii 4 piękne regimenta iazdy do 
Włoch odeszły. „ Na godność Xcia bisku- 
pa Spirskiego wiele się kandydatow z ka- 
pituły tamteyszey podaie ; to biskupstwo. 
do 400,000 talarow do roku czyni. 
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W NIEDZIELĘ DNIA 26 MARCA 1797. 


OBWIESZCZENIE 


Przez Cefsarsko - Królewski Gallicyi zachodaiey Aopellacyyny Trybunał wszystkich, 


komu otym wiydziec nalezy kwiadomia się, 


Giv J>go Cefliarsko - Królewska Mość końcem porzadnieyszego administrowa. 
nia syrouwiedlwości dla szlachty Gallicyi zachodaiey w teyze Prowincy: dwa sady 
szlacheckie postimowić riczyła, zkiórych ieden w Krakowie dnia 150 października” r, 
b. drugi w Lablinie dnia 1530 tegoż miesiąca w czynność weszły mateyszeni, d'a 
tym czasowego puolrcznosci uwiadomienia, ogłaszaią się tak granice iuryzdwkcyd 
tvchze sqłow. iako tez ich władza i iaterefsa sido we, które orzez też sądy sprawo- 
ka bydź mait, poki zupełny i powszechny przepis iuryzdykcyi, ogłoszonym mie 

eUZŁIE. 


SE 


A zitym nayprzod iuryzdvkcya sądu szlacheckiego Krikowskiego wsprawach 
cywilaych, roscizga sie nal obywatelumi, stanu szlucneckiego, duchownemi lub 
świ:ckiemi iako lez nit ich pols- fyva ni których i któr» lewy brz*g reek: Wisłv ogra 
ni za: iurvedyk ya zas sada szlacheckiego Lubelskiego nad temi, których i które pra» 
wy brzeg teyze rzeki ogranieza. 


$, = 
Powszechnie iuryzdykcya w sprawach sporaych, stosuie się do własności own. 
bistey i pomisszkania strony pozwaney , iszeli Sim obiekt spora. pod roslre tiniinis 
tegaz simnego sęd'iego z prawa polpada; a zatyn sziachta duchowa i świece $ 
z e ` 
tego sądu pozywami bydź maig, któremu Z mieySca swego pomuizszsacia pocia, 


$. IIL. 


; Daley podlegaią sądom szlacheckim kapituły, klasztory , kollegia publiczne, 
miasta Królewskie, i wszelkie zgromadzenia, ieżeli w ogólnym ciele pozywane będą, 
iako też poddani Porty Ottomańskiey wtey Prowiacyi przebywaiący. 


M SIA 


„Jednakże fiskus wtych sprawach które z mocy urzędu swego bronić obowią- 
zany iest, wyymuie się od tey reguły, i-bez względu na własność osoby pozwaney, 
tylko do przyzwoitego sądu szlacheckiego pozywać ma, i temuż sądowi kazda stro: 
na pozwana odpowiadać powinna, a 

SPYŻ 


Osoby także woyskowe i inne, które do składanego sądu woyskowego sprawy 


swoje w prowadzać powinny, w żałobach osobistych wyięte są od iuryzdykcyi sądu 
szlacheckiego, 


SW VE 


„Równie spory powołuiace, do tego tyłko sądu wprowadzane bydź maią, któ 
rega iuryzdykcyi, sam powołniący z swoiey osobistey własności i pomieszkawia pod 
pada. 


§. VIL 


Poki w sprawie pryncypalney wyrok ostateczny nie wypadnie, strona pozwa. 
na może wtymże samym sądzie sprawę rekonwcacyonalaą iednakże Osobso wpro- 
wadzić, 


$. VIII, 

Jeżeli na ostatek Żałoba, zprawa realnego wzgledem iakowego dobra nieru- 
chomego pochodzi, taż bez wzgledu oa własno ć osobv, do tego sądu wprowadzo- 
na bydź ma, którego iuryzdykcyi takowe dobro niefuchome podlega. 

g IX. 


Sądy i iuryzdykcya nad żoną lub wdową iako też nad dziećmi prawami, sto- 
suie się do osobistey własności męża i oyca, nad dziećmi nieprawemi, do własności 
matki, nad domowemu i służącemi, do ichze samych osobistey własności. 


$ ZE 


Nad osobą , która widocznie iuryzdykcyi sądu iakowego niepodlega, iuryzdyk» 
cya ważnie sprawowana bydź niemoże, chyba gdyby pozwany dobrowolnie ni ża- 
łobę w interelsie pryncypalnym odpowiedzieć chciał, lub wyraznie oswiadczył, że 
się iuryzdykcyi tegoż sądu poddaie. 

( Reszta nastepuiącym rze.) 


Z Paryża d. 7, Marca. Oto są urzędownie w tey mierze.oz- 
Pokoy z Papieżem iest zawarty ; iuż naymione pisma. 
Rzym po raz 8 iak się niektórzy obawiali List jenerała Buonaparte do Dyrektory- 


pie będzie wzięty, ani złupiony. Chociaż alu, z głowney kwatery Tolentino d. 1 
Papież niektóre ofiary musiał uczynić , nie Ventose (d. 19 Lutego.) 
spełniło się iednak dawne przysłowie: Obywatele Dyrekltorowie! W krotce 


Semper sub Sexris, perdita Roma fuit. prześle wam 10 chorągwi, któreśmy w ro- 


żnych potyczkach Papiezkim woyskom za* 
brali.  Znaydziecie tu kopią listu , który 
do mnie Qyciec S$. pisał i odpowiedź iaką 
mu dałem, 
Podpisano Buonaparte. 
ETU SSVI. 
Nayukochańszy Synu! Pozdrowieniei Apo- 
stolskie Błogosławieństwo! 

Pragnąc zakończenia w dobroci tera- 
źnieyszych zatargów z rzecza pospolitą 
Francuzką i uskutecznić cefnienie woysk , 
które WPan kommenderuież , wysyłamy 
do WPana iako naszych pełnomocników 
dwoch duchowaych kardynała Mattei do- 
brze Mu znabego i kardynała Galeppi i 
dwoch świeckich Xcia Ludwika Braschi , 
naszego synowca I margrabię Mafsimi, o- 
patrzonych naszem pełnomocnictwem do 
trakiowania z WPanem, do umowienia i 
podpisania takich” warunków jakich spo- 
dziewamy sie za sprawiedliwe i słuszne, i 
te obowięzuiemy się pod nasza wiarą i 
słowem przyjąć i osobno formalnie za ra. 
tyfikować, aby były stałe i w żadnym 
czasie nie wzruszone. Przekonani o uczu- 
ciach dobrey chęci, którą WPan oświad- 
Czyłeś, wstrzymaliśmy się od wyiazdu z 
Rzymu; i ztąd możesz sobie wnieść iak 
wielkie w Nim zaufanie pokładamy. Koń- 
cząc zapewniamy WPana oaaszym Day- 
większym szacunku i udzielamy Mu oy- 
cowskiego Apostolskiego 
stwa, 


błogosławień- 


Działo sig u S. Pietra w Rzymie d, 12 
Lutego 1797 roku 22 naszego Papieztwa. 
Podpisano Pius FT, 
Zgodne z originałem Podpisano Buonaparte. 
List Jencrała Buonaparte do Ojea IS: 
Piusa VI zgłowney kwatery Tolenti 
no d. 1 Pentose ( 19 Lutego.) 


Nayświętszy OQycze! Winienem Wa- 
szey SŚwieętobliwości podziękowanie za 0» 
bowięzuięce w liście Jego wyrazy, które 
goś sobie zadał pracę pisania do mnie. 
Pokoy między rzecząpospolitą Francuzką 
i Waszą Swiętobliwością iest wtym mo- 
mencie podpisany; wiuszuię sobie żem się 
do Jego osobistey spokoyności mogł przy- 
łożyć. Zaklinam Waszą Świętobliwość a- 
byś niewierzył znayduiących się w Rzymie 
osobom , od nieprzyiacioł Francyi zakupio 
nych, lub unoszącym się nienawistną na- 
mietnością, która zawsze żgubę kralow zą 
sobą pociąga. Cała Europa zna skłonno- 
ści spokoyne i osobiste cnoty Waszey Świę 
tobliwości. Rzeczpospolita Francuzka bę- 
dzie iak rozumiem nayprawdziwszą przy 
iaciołką Rzymu. 

Posyłam mego adiutanta , ‘szefa bry- 
gady dla okazania Waszey ŚSwiętobliwo- 
ści szacunku i wysokiego poważenia iakie 
mam dla Jego esoby, i proszę Waszey 
Swiętobliwości abyś był pewny jak w każ- 
dey okazyi pragnę dać Mu dowody mego 
uszanowaniu iwysokiego poważewia, z któ- 
remi mam honor bydź Waszey Swiętobli: 
wości nayniższym sługa. 

Podpisapo Buonaparte. 


List Jenerała Buonaparte do Dyrekto- 
ryatu, zgłowney kwatery Tolentino 
d. 1. Ventose (19 Lutego) 


Obywatele Dyrektorowie Kommis- 
sya uczonych w Ravenna, Ri ', Pesaro; 
Ankonie, Loretto i Perugia 2. ¿ny plon 


zebrała, i to będzie wnet do Pary*a ode: 
słane. Przyłączywszy do tego , co będzie- 
my z Rzymu mieli, wszystko co tylkoiest 
naypięknieyszego we Włoszech, wyiąwszy 


miewiele rzeczy w Turynie i Neapolu, bę- 
dziemy posiadali. 
Podpisano Buonaparte. 
Jenerał Buonaparte zdat ieszcze dy- 
rektoryatowi rapport o poselstwie obywa. 
tola Monge, którego do małey rzeczypo.- 
spolitey Marino wysłał, * Jak do Rimini 
przybędę , dodał Buonaparte , prześle wam 
notę prożb, które odebrałem, i rapport te- 
go co .uczyniłem, dla okazania tey starey 
rzeczypospolitey szacunku rzeczypospoli- 


tey Francuzkiey.” Tu następuie przemo- 
wa obywatela Monge w Marigo, i odpo- 
wiedz tamteysżego rządu.  Proponował 
tey rzeczypospolitey ieżeli ma zakłocone 
granice, lub ieżeli chce powiększyć swóy 
kray, aby się do jenerała Buonapartego 
udała. Ta mała rzeczpospolita nieprzyię: 


ła ofiarowanego sobie powiększenia, ży. 
cząc sobie tylko trakiat handlowy i za- 
ręczaiacy iey byt zrzecząpospolitią Fran- 
cuzką zawrzyć. 

g0 mill. Liw. które Papież zapłaci i 
inne uboczne przychody wystarczą na te- 
Tam. 
teysze zwycięztwa wielkie tu wrażenia 
czynią: zapał woienny znawu się w na- 
szey młodzi odzywa; kupamř co dzień da.» 


go roczną we Włoszech kampanią. 


ią się ochoczo werbować, i wszyscy żą- 
daia do Włoskisy po- 
nieważ wiedzą iż Buonaparte o swoich 


armii poysó, 
żołnierzy się stara, i maia nadzicie zrobie- 
nia tam sobie sławy. Wczoray 
tylko ulicy S Jakóba 32 mlodzieży do 
Włoskiey armii poszło. 


2 iedney 


DONIESIENIA. 


ODG, K. szlacheskiego salu Krakowskiego (rallicyi zachod lev mocą ninieyszego E lykty Pa- 
ni Karoline Xieżiey z Nalsta Siegen w atsystenzyi iey msża J D, Mei Pana aarola Krecią z 9 ange 
i Nalsan Siegen do wiadomości si: podaie: iż do tegoż sądu Jmi Pan Adam , Paprocki przeź unoco- 
w4le3, swag patrona M viszewskiezo na przeciw onych wzleden preteasyi 9099 zło: pal: żałob: po- 
dal io po noz sąłowa podlag wy niaru sprawiedliwości dopraszał się. Gdy za sad ninieyszy dla nie 
wiadonogo ich mieysca pomieszkania, a może i w C, K, kraiach nie bytności, im tuteyszego adwo- 
kala Jana Wolickiego na ih niBbezpieczeń two i koszta iako kuratora do zastąpienia wyznaczył, z 
k.orym podrna żałoba polłuz przepisu. ua C. i£. krate ustaanwionego sadowego zbioru worow dona 
i rgzsalzona bedzie, przeto tychże obżałowanych tym końcem ninieyszym Edykiem naponuna się, 
abv lub sam w czasie ieszcze przyzwoitym stawili sie, albo kuratorowi postatowionenu, ieżeliby ias 
kie mieli prawa swego wsparcia w należytym caasie przestali, albolitez iamegò mandatasyusza posta: 
nowili, i sądowi tenaż maaowili, i wszelikich przyzwoitych priwnych użyli srodkow, ktorsow dia 
swvieęy obrony na sku.eczuieysze bydź rozu nieli , inavzey wynikaiące z ich własnego Ociągania się 
skutki, samym sobie przypisuc powinni będą. Dan w Krakowie 11 marca 1797. 

F. IVovna. 
J. Darowski. 
W. Roskoschny. 


Podaio złe do wiadomości iż dyament, ktory bywa pospolicie w kolczykach lub sygnetach ko- 
mus wykradz r. 4 czyli zgubiony znayduie się u JP. Dum inskiego złotnika i obywatela Kranwskiego. 
htoby miarkowat, że. iest irgo, niechay sie do tegoż JP. Doinańskiego, lub do JPana Czecha kupca. 
i cbywatela K akowskiego zgłosi. 


